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  Wydawnictwo Psychoskok 2013

  Konin


  Dziękuję serdecznie Rafałowi za wsparcie i pomoc w napisaniu niniejszej książki, udostępnienie mi materiałów oraz za zaufanie, jakim mnie obdarzył. Było to dla mnie niezmiernym zaszczytem i jednocześnie bardzo trudnym zadaniem, jakie miałam do wykonania.


  Dziękuję również Gazecie Lokalnej ze Świebodzina, która jako pierwsza uwierzyła w powodzenie mojej książki, publikując na swoich łamach jej fragmenty.


   


  Książkę tę dedykuję Rafałowi, Maksiowi i Liliance, wspaniałym przyjaciółkom Magdy, mojej rodzinie, Ani oraz malutkiej Julce, która walczy z nowotworem.


   


  Na koniec dziękuję cudownym osobom, które było mi dane poznać w trakcie finalizacji niniejszej opowieści. W tym miejscu ściskam Edytkę i Franusia, Ewelinę, Kasiulkę i jej wspaniałe księżniczki.


   


  „Rafałowi, Lilce i Maksiowi, którzy są całym moim życiem - przytulam Was mocno, żeby dodać otuchy i wiary, że wciąż jestem”.


   


  Będzie dalej, jak miało być wszystko, bo Bóg był przedtem, zanim szliśmy razem.


   


  
Prolog


   


  Kim są bohaterowie mojej książki i dlaczego właśnie ich historię chciałam tutaj przedstawić? Długo zastanawiałam się nad koncepcją! Setki pomysłów przelatywało wówczas przez moją głowę. Częstokroć zadawałam sobie pytania: na jakim wątku ich życia powinnam się skupić? Miałam ogromny mętlik. I pewnego dnia rozwiązanie przyszło samo! Postanowiłam zobrazować historię miłości dwojga ludzi. Chciałam pokazać uczucie, które daje potężną siłę. Które jest jak prowiant na całą dalszą życiową wędrówkę – nawet już bez niej, bez Magdy. Chciałam opowiedzieć o miłości, która pozwala wierzyć i walczyć nawet, gdy choroba postępuje w zawrotnym tempie.


  Rafał – wartościowy mężczyzna – jest z nią do końca, nawet wtedy, gdy nie ma już motywacji do życia, nie pozwala jej się poddać. Szuka, dryfuje po Internecie jak żeglarz w pogoni za informacjami, które dadzą cień nadziei, że uda się pokonać nowotwór. Nawet gdy ona umiera, nie wierzy. Do dziś nie jest pogodzony z jej odejściem. Mężczyzna, który kocha swoją żonę nawet po śmierci. Ojciec, który opiekuje się we wspaniały sposób ich dziećmi i każdego dnia na nowo szkicuje obraz Magdy, aby nigdy o niej nie zapomniały. Jak ma funkcjonować sama połówka, która tęskni i kocha ogromnie?


  Podjęłam tutaj próbę naszkicowania obrazu życia dwojga ludzi, którzy byli dla siebie wszystkim: kochankami, bratnimi duszami, najlepszymi doradcami, powiernikami swoich tajemnic. Ich miłość pozwalała pokonywać rozmaite życiowe trudności. Miłość, która była jak lampa naftowa oświetlająca drogę w najbardziej zatrważającym,ciemnym tunelu życia.


  Moja bohaterka, Magda, była taka jak Wy – uśmiechnięta dziewczyna z sąsiedztwa! Swojska babeczka! Miała niesamowite, migdałowe oczy. Uwielbiała lody i zakupy, drażniła ją głupota i dwulicowość u ludzi, czasami bywała tak szczera jak tylko potrafią być dzieci. Można powiedzieć, że była niesamowita. Pewnego dnia życie napisało dla niej scenariusz bez happy endu. Rak zaatakował w najpiękniejszym, wydawałoby się, momencie – kiedy ponownie została mamą. Była młodą, pełną energii i życiowych planów, trzydziestoletnią kobietą. Dla większości z nas życie zaczyna się po 30-ce, a dla niej – kończy. Dlaczego odeszła w tak młodym wieku? Dlaczego nie było jej dane cieszyć się w pełni macierzyństwem, którego tak bardzo pragnęła?


  Dziękuję, kochani moi, iż wraz z Waszą energią i wiarą udało mi się stworzyć jej portret, że dzięki tej książce Lilka i Maksio po trosze będą mieli szansę lepiej poznać swoją mamę, która będzie żyła nadal już w tym literackim wymiarze.


  Niniejsza książka dotyka tematów trudnych i stanowi próbę skonstruowania odpowiedzi na najtrudniejsze życiowe pytania: w jaki sposób (jeśli w ogóle) można oswoić stratę, nieobecność, znaleźć nowy punkt odniesienia dla złamanego życia, odbudować swój wewnętrzny świat? Skąd czerpać siły i wiarę tak bardzo potrzebną do dalszej drogi? Jak pomóc dzieciom przeżyć tę żałobę, odbudować poczucie bezpieczeństwa, przezwyciężyć lęk i strach? Wreszcie – skąd znaleźć w sobie pokorę i cierpliwość potrzebną do odbudowania życia.
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